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Dekrety Rady Państwa 


w Sprawie ochrony mienia społecznego 


WARSZAWA 


wej w numerze 17 z dnia 23 bm. 


(PAP) Dziennik Ustaw Polskiej Rzeczypospolitej Ludo- 
publikuje teksty dekretów Rady Pań- 


stwa z dnia 4 marca 1953 r.: dekretu o wzmożeniu ochrony własności 
społecznej oraz dekretu o ochronie własności społecznej przed drobnymi 


kradzieżami. 


„Polska Rzeczpospolita Ludowa 
— głosi pierwszy z dekretów — ota- 
cza własność społeczną szczególną 
troską i opieką oraz zapewnia jej 
szczególną ochronę. Każdy obywatel 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej 
obowiązany jest strzec własności 
społecznej i umacniać ją jako nie- 
wzruszoną podstawę rozwoju Pań- 
stwa, źródło bogactwa i siły Ojczyz- 
ny. Wszelkie zamachy na własność 
społeczną winny być surowo kara- 
ne", 


W dalszym ciągu dekret ustanawia 
surowe kary więzienia za kradzież, 
przywłaszczenie lub wyłudzenie 
mienia społecznego, obostrzając je 
szczególnie w stosunku do tych, któ- 
rzy: kradną mienie społeczne, będąc 
za nie odpowiedzialnymi z racji zaj- 
mowanego stanowiska. 


Jeszcze 'surowsze kary ustanawia 
dekret dla przestępców wyrządzają- 
cych szczególnie wielką szkodę inte- 
resom gospodarczym lub obronnym 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej 
względnie dopuszczających się ra- 
bunku, zagrażając życiu lub zdrowiu 
ludzkiemu. Również surowe kary 
więzienia oraz kary grzywny prze- 
widuje dekret w stosunku do pase- 


Zabytki sprzed 2.690 lat 
odkryto w okolicach 
Częstochowy 


Młodzież szkoły podstawowej we 
wsi Dąbrowa w powiecie często- 
chowskim odkryła w piaskach na te- 
renie osady różne naczynia pocho- 
dzące z zamierzchłych czasów. 

- Przedmioty te zostały zabezpie- 
czóne przez konserwatora wojewódz- 
twa stalinogrodzkiego oraz  rzeczo- 
znawcę zabytków archeologicznych 
w Ministerstwie Kultury i Sztuki. 
Pierwsze badania wykazały, że 
odkryte przedmioty — różne na- 
czynia gliniane pochodzą z cmen- 
tarzyska, które powstało ok. 700 lat 
przed naszą erą, najprawdopodob- 
niej w późnym okresie brązu lub 
wczesnym okresie żelaza, w cza- 
sach tzw. „kultury łużyckiej”. 

Duże odległości między poszczegól- 
nymi skupiskami grobów, wynoszące 
ok. 600 m, a także ich zagęszczenie 
naprowadzają na przypuszczenie, iż 
osada, która ok. 2.600 lat rozciągała 
się na polach obecnej wsi Dąbrowa, 
była gęsto zaludniona. Trafność tego 
przypuszczenia ustalą dalsze, do- 
kładne badania. 


Prófesor dr, Zielonko. Prodziekan. Wy- 
działu Og.0v czego Szkoły Głównej Go- 
spodarstwa Wiejskiego złożył podanie o 
przyjęcie go do PZPR 


z inż. e yy Kotnis temat jej pracy 
magisterskiej. 
z CAF - fot. Rytel. 


rów kupujących lub przechowują- 
cych mienie społeczne z wiedzą, że 
pochodzi ono z kradzieży. 


„Każde naruszenie własności 
społecznej, jej całości i nietykalno- 
ści, choćby najdrobniejsze — głosi 
drugi dekret — winno być surowo 
karane i spotkać się z moralnym 
potępieniem ze strony społeczeń- 
stwa“, 

Dekret ten ustala, że winny prze- 
stępstwa drobnej kradzieży mienia o 
wartości nie przekraczającej 300 zł 
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Plan produkcyjny warszawskiego Zagłębia Budowlanego na ro 
tów, które przekazane zostaną do użytku — wynosi prawie 4 
staną oddane w tym roku do eksploatacji, jest znacznie wyższą 


w uspołecznionym zakładzie pracy 
podlega karze od 6 miesięcy do roku 
więzienia. Kary od roku do 2 lat 
więzienia przewiduje dekret w sto- 
sunku do tych, którzy dopuścili się 
przestępstwa, będąc odpowiedzial- 
nymi za ochronę, przechowywanie 
lub zabezpieczenie mienia społeczne- 
go. 

Wykonanie dekretów, które wcho- 
dzą w życie z dniem ogłoszenia po- 
wierzone zostało Ministrowi Spra- 
wiedliwości i Prokuratorowi Gene- 
ralnemu Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej, 


Na zdjęciu: Fragment budowanego osiedla mieszkaniowego Praga II. 


Nota Ministerstwa Spraw Zagranicznych ZSRR 
do ambasady USA w Moskwie i 


MOSKWA (PAP). Agencja TASS 
podaje: 

Dnia 18 marca br. ambasada Sta- 
nów Zjednoczonych w ZSRR skie- 
rowała z polecenia swego rządu no- 
tę do Ministerstwa Spraw Zagra- 
nicznych ZSRR. Nota stwierdza, że 
15 marca br. samolot wojskowy USA 
typu „RB-50* został rzekomo napad- 
nięty przez  pościgowce radzieckie 
nad otwartym morzem w punkcie o 


„Stalin” 


zbiór dokumentów 
z historycznych dni żałoby 


„Stalin* — pod tym tytułem uka- 
zał się nakładem Spółdzielni Wy- 
dawniczej „Książka i Wiedza“ 
zbiór dokumentów z dni od 5 do 9 
marca 1953 roku, dni ciężkiej żało- 
by, w którą pogrążyła całą, postępo- 
wą ludzkość wieść o śmierci ukocha- 
nego Wodza mas pracujących świa- 
ta — Józefa Stalina. 

Karty trzech rozdziałów tego zbio- 
ru zawierają dokumenty mówiące 
o hołdzie złożonym pamięci Józęfa 
Stalina — Wielkiego Chorążego Po- 
koju przez całą postępową ludzkość. 
Mówią też one o niezłomnej woli 
walki o realizację idei i wskazań 
Wielkiego Stalina. 


Dalsze szykany 


władz francuskich 


wobec organizacji polskich 


PARYŻ (PAP) W Dzienniku Urzę- 
dowym. Republiki Francuskiej nr 64 
z dnią 15 marca br. ukazało się za- 
rządzenie rozwiązujące „Związek 


' Polskich Towarzystw Hodowlanych 
jwe: Francji“. 


Związek ten skupiał 
szerokie rzesze Polaków zamieszka- 
łych we Francji i zajmujących się 
amatorską hodowlą królików i dro- 
biu. Tym samym rząd francuski 


rozwiązał orgar.izację wychodźstwa | 
| polskiego we Francji. 
Na zdjęciu; Prof. dr Zielonko omawia | 


Jak wiadomo, pozostałe organiza- 


koordynatach 54 stopnie 02” szeroko- 
ści północnej i 161 stopni 04 długo- 
ści wschodniej (u wybrzeży Kam- 
czatki). W związku z tym nota USA 
wyrażała z tego powodu protest. 

Dnia 21 marca br. Ministerstwo 
Spraw Zagranicznych ZSRR skiero- 
wało do ambasady USA w Moskwie 
odpowiedź treści następującej: 

„Ministerstwo Spraw  Zagranicz- 
nych Związku Socjalistycznych Re- 
publik Radzieckich, powołując się na 
notę ambasady Stanów  Zjednoczo- 
nych nr 683 z dnia 18 marca 1953 r. 
uważa za konieczne zakomunikować 
co następuje: 

Według sprawdzonych danych u- 
stalono, że bombowiec amerykański 
typu „B-29“ pogwałcił 15 marca br. 
o godzinie 11.57 według czasu lokal- 
nego w rejonie przylądka „Kriesto- 
wyj“ (południowa część półwyspu 
Kamczatka) granicę państwową 


ROŚNIE NOWA WARSZAWA 


| 


Aresztowanie Andre Stila 


i innych działaczy postępowych 
nową prowokacją rządu francuskiego 


Rząd francuski przystąpił do wg | 
wej, prowokacyjnej akcji wymierzo- 
nej przeciwko francuskiej klasie ro- 
botniczej i siłom patriotycznym, wal- 
czącym o niezawisłość Francji i o 
pokój. Faszystowska akcja terro- 
rystyczna władz francuskich podjęta 
została na rozkaz mocodawców ame- 
rykańskich. 


W nocy z 23 na 24 marca policja 
francuska po wyłamaniu bramy wtarg- 
nęła do siedziby Powszechnej Konfede- 
racji Pracy (CGT) w Paryżu i doko- 
nała rewizji we wszystkich biurach 
CGT  konfiskując wiele dokumentów. 
W akcji tej brało udział kilkuset poli- 
cjantów. Podczas rewizji ulica, na któ- 
rej znajduje się gmach Powszechnej 
Konfederacji Pracy, była zamknięta dla 
ruchu i "strzeżona przez samochody 
policyjne. W całym okręgu paryskim 
zarządzono w jednostkach policji i żan- 
darmerii stan ostrego pogotowia. 


Dnia 24 marca rano policja pary- 
ska aresztowała redaktora naczelne- 


go centralnego organu Francuskiej | 


Partii Komunistycznej „L'Humanite* 
Andre Stila, sekretarza CGT Lucien 
Molino i sekretarza paryskiego od- 
działu CGT Andre Tollot. Poza tym 
wydane zostały nakazy aresztowania 
sekretarza generalnego CGT Benoit 
Frachon i wybitnego działacza mło- 
dzieżowego CGT Marcel Dufriche. 
Policjanci nie mogli aresztować Fra- 


chona, ponieważ nie zastali go w do- | 


mu, Przeprowadzili oni ręwizje w 


k bieżący stawia przed załogami budowniczych wielkie zadania. 
miliony metrów sześciennych. Łączna ilość izb w 23 budowanych 
od zeszłorocznej i wyniesie ponad 17 tysięcy izb. 


ZSRR i przeleciał nad terytorium 
Kamczatki około 70 km w odległości 
15—17 km od linii brzegu, docierając 
niemal do wzgórza „Mutnowskaja*, 
a następnie zawrócił w kierunku 
morza. 

O godzinie 12,26 bombowiec ame- 
rykański typu „B-29“ ukazał się zno- 
wu, naruszając granicę państwową 


Jeden motocykl dziennie 
ponad plan 


24 bm. tj. na 7 dni przed terminem 
załoga warszawskiej fabryki moto- 
cykli wykonała plan produkcyjny I 
kwartału br. według wartości. 

Realizacja podjętych zobowiązań, 
a zwłaszcza zobowiązań dla uczcze- 
nia pamięci Józefa Stalina pozwoliła 
załodze od 8 bm. systematycznie wy- 
konywać jeden motocykl ponad plan 
dzienny. 


Złodziej mienia społecznego 


skazany na surową karę 


Maksymilian Figel, 
Bydgoskich Zakładów Obuwia, za- 
trzymany został pod zarzutem kra- 
dzieży skóry stanowiącej własność 
zakładów. Przy zatrzymanym znale- 
ziono pewne ilości skóry miękkiej 
oraz trzy kawałki skóry twardej. 
Sprawa nieuczciwego magazyniera 
skierowana została do sądu. Jak wy- 
kazał przebieg rozprawy Figel kil- 
kakrotnie kradł z magazynu pewne 
ilości skóry, które, ukryte pod ubra- 
niem wynosił a teren zakładów, 
a następnie sprzedawał stałemu od- 
biorcy paserowi, cholewkarzowi 
Janowi Cichemu. Uzyskane z kra- 
dzieży pieniądze nieuczciwy maga- 
zynier obracał na urządzanie libacji 
i zabaw. 


Wyrokiem sądu osk. Maksymilian 
Figel skazany został na 1 rok i 6 
miesięcy więzienia, zaś paser Jan 
Cichy na karę 6 miesięcy więzienia. 

Złodziejska działalność Figla spot- 


cje polskie zostały. rozwiązane w | kała się z surowym potępieniem ca- 


latach poprzednich. 


łej załogi Bydgoskich Zakładów 


| 


magazynier | Obuwia. Odbyła się specjalna nara- 


da aktywu społeczno-gospodarczego, 
na której szczegółowo omówiono 
przestępstwo Figla i postanowiono 
wzmóc czujność oraz otoczyć jeszcze 
większą opieką mienie społeczne. 

Mówiąc o kradzieży jaką popełnił 
Figel — Jan Gładkowski pracujący 
w dziale montażu stwierdził: 

„Okradając nasz zakład Figel 
okradał nas samych, a tym samym 
sabotował wykonanie planów go- 
spodarczych. Dla takich jak Figel 
nie powinno być miejsca wśród 
nas, powinni być oni jak najsuro- 
wiej karani“. 

„Wypadek ten, powiedział inny 
robotnik, Andrzej Dudka — jest 
dla nas nauką i każe nam na każ- 
dym kroku być jeszcze bardziej 
czujnymi. Zdecydowanie będziemy 
tępić wszystkie próby kradzieży, a 
jednocześnie wzmożemy pracę wy- 
chowawczą wśród członków naszej 
załogi, aby wyrobić w każdym po- 
szanowanie i troskę o nasze wspól- 
ne socjalistyczne mienie“, 


jego mieszkaniu. Marcel Dufriche 
znajduje się obecnie w Wiedniu. 
Brutalne represje wobec działaczy 
i organizacji demokratycznych wy- 
wołały oburzenie w Paryżu i w całej 
Francji. 
Francuska Partia Komunistyczna 
ogłosiła odezwę, w której stwie: 
m. in.: 
— Z niesłychanym cynizmem rząd 
wszczął swe faszystowskie operacje 
właśnie w dniu, w którym premier 
Mayer i jego trzej ministrowie od- 


(Ciąg dalszy na str. 2) 


Cementownia »Odra« 
wykonała plan kwartalny 


Dzięki realizacji zobowiązań dla 
uczczenia pamięci Wielkiego. Stali- 
na, załoga cementowhi „Odra“ wy- 
konała dnia 19 bm. przedterminowo 
plan kwartalny produkcji klinkieru, 
a 23 bm. plan kwartalny całego za- 
kładu według wartości. Do końca 
miesiąca załoga da wiele ton klin= 
kieru ponad plan. 

Wysokie tempo produkcji załoga 
„Odry“ w znacznym stopniu zawdzię= 
cza sprawnej działalności klubu tech- 
niki i racjonalizacji, którego człon- 
kowie skoncentrowali swą uwagę 
przede wszystkim na likwidacji „wą-= 
skich gardeł* produkcji i zwiększa= 
niu wydajności agregatów. 
A, 


„S"Hą 


Kubatura samych tylko obiek- 
osiedląch Warsząwy, które z0- 


[ZSRR na północny wschód. od mia= 
sta Pietropawłowsk — na Kamczate 
ce w rejonie osiedla „Zupanowo”. 

Dobra pogoda, która w. obu wy- 
padkach umożliwiała załodze samo- 
lotu dokonywanie obserwacji wzro= 
kowych na dużą odległość, wyklucza 
jewentualność utraty orientacji.i po- 
|twierdza, że wyżej wspomniane 
dwukrotne pogwałcenie granicy pań- 
stwowej ZSRR było wyraźnie roz= 
myślne. 

Gdy: dwa pościgowce radzieckie 

wystartowały i zbliżyły się do bom= 
bowca amerykańskiego, który po raz 
drugi pogwałcił radziecką granicę 
państwową, otworzył on ogień do po= 
ścigowców radzieckich. Jeden z sa- 
molotów radzieckich w celu samo- 
obrony był zmuszony odpowiedzieć 
ogniem, po czym samolot, który po- 
gwałcił granicę, zawrócił i zniknął 
oddalając się od brzegu radzieckiego 
w kierunku wschodnim. 
, Wyżej przytoczone fakty dowodzą, 
że protest złożony przez rząd USA 
w nocie z 18 marca br. jest pozba- 
wiony podstaw, toteż rząd radziecki 
protest ten odrzuca. 

Z uwagi na to, że wyżej przyto= 
czone dane potwierdzają fakt po- 
gwałcenia przez amerykański samo- 
lot wojskowy granicy państwowej 
ZSRR, rząd radziecki składa wobec 
rządu Stanów Zjednoczonych protest 
przeciwko wspomnianym wypadkom 
pogwałcenia granicy i oczekuje, że 
rząd Stanów Zjednoczonych podej- 
mie odpowiednie kroki, aby nie do- 
| puścić w przyszłości do pogwałcenią 
| państwowej granicy ZSRR przez sa- 
moloty amerykańskie.“ 


i 


Pierwsze kino 
w wagonie kolejowym 


Pierwsze w Polsce kino w wagoni 
lejowym zainstalowała Dyrekcja Okręge 
wa Kolei Państwowych Warszawa. Wie 
downia tego kina - świetlicy posiada 60 
miejsc. Wagon widownia połączony jest 
z wagonem osobowym dla obsługi. 

Wagon kina - świetlicy rozpoczął swą 
pierwszą podróż na trasie Warszawa. 

Rogów, zatrzymując się na bocznicach 

większych i mniejszych stacji koleje= 

wych. Urządzane są dwa seanse dzien- 
nie. W pierwszym programie wyświet« 
lany jest film radziecki w re 

Cziaurelego pt. „Wielka łuna*, 
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"nieniu się nawiązał w 1951 roku 
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PROCES GRUPY SZPIEGÓW: 


IE 


działającej na Pomorzu i w Szczecińskim 


Zeznania oskarżonych wywołują oburzenie 
i nienawiść do zdrajców Ojczyzny 
Przed Wojskowym Sądem Rejo- sługusa amerykańskiego imperializ- ski, miała być odbita w kilkudziesię- 


nowym w Bydgoszczy na sesji wyjaz- 
dowej w Toruniu rozpoczął się w 
dniu 24 marca br. proces grupy 
szpiegowskiej działającej na rzecz 
wywiadu amerykańskiego. 

Na ławie oskarżonych zasiedłi Wi- 
told Starczewski, Zygmunt Lewicki, 
Czesław Krawczyński, Stanisława 
Łamek. 

Oto sylwetki oskarżonych: 

Witold Starczewski kierownik siat- 
ki szpiegowskiej rozwijającej swoją 
działalność głównie na terenie woj. 
bydgoskiego i szczecińskiego z za- 
wodu księgowy, współwłaściciel pra- 
cowni  bieliźniarskiej w Toruniu 
przez długi okres czasu trawił swe 
młode siły i energię jako oficer NSZ. 
W 1947 roku ujawnił się w Jeleniej 
Górze. Zdawać by się mogło, że 
Starczewski zamierza powrócić na 
uczctwą drogę życia i włączyć się w 
ogólny nurt mas pracujących Polski 
Ludowej, budujących lepsze, szczę- 
śliwsze jutro Ojczyzny. Tak się jed- 
nak nie stało. Starczewski po ujaw- 


kontakty z niejakim Andrzejem Dal- 
kowskim, agentem adu amery- 
kańskiego, posiadającego swój ośro- 
ZS dyspozycyjny w zachodnim Ber- 
e. 
. Osk. Starczewski gromadził wia- 
domości z dziedziny wojskowej do- 
tyczące dyslokacji, stanu uzbrojenia 
i liczebności k, położenia i 
przydatności ektów wojskowych, 
© rozmieszczeniu obiektów prze- 


po À mA aaa produk- 
ne; u ansportów kole- 
jowych oraz inne dane, które w for- 
mie planów sytuacyjnych i raportów 
szpiegowskich przekazywał agentowi 
wywiadu amerykańskiego Andrzejo- 


wi Dalkowskiemu. 

Eo = weg gi r krę» racownik 
ego ego pierwszy 

PE kt] robocie, = 
generat i kryminalista, dwukrotnie 
dopuścił się ych defraudacji, 
za co został skazany przez Sąd Okrę- 
gowy w Koszalinie na 4 lata więzie- 
nia. Transportowany do więzienia 
zbiegł i ukrywał się. Na terenie To- 
runia skontaktował się ze Starczew- 
skim, którego prosił o pomoc w 
ucieczce zagranicę. Starczewski 
szybko zorientował się, że Lewicki 
stanowi podatny grunt do wciągnię- 
w robotę szpiegowską. Toteż 
e zg się na to, że ułatwi 
mu wyjazd. Oświadczył przy tym, że 
przetransportowanie go zagranicę, do 
Niemiec zachodnich nie jest sprawą 


ZA Z S nn A 


mu. 


Już w roku 1950 Starczewski na- 
wiązał bliższe stosunki z Andrze- 
jem Dalkowskim, któremu swego 
czasu za sumę 50.000 zł ułatwił u- 
cieczkę do zachodniego Berlina, 
gdzie Dalkowski wyraził wobec 
członków „Rady Politycznej“ goto- 


wość " wysługiwania się jej 
działalnością szpiegowską w 
Polsce. Po pewnym okresie 


czasu Andrzej Dalkowski powró- 
cił do Torunia i spotkał się ze 
Starczewskim. Przywiózł mu tym 
razem konkretne już zadania szpie- 
gowskie. Obiecał za usługi wypła- 
cać mu 5000 zł miesięcznie i zaopa- 
trzył go w broń. Starczewski skwap- 
liwie przystąpił do gromadzenia po- 
trzebnych wiadomości. 


Aby uniknąć zdemaskowania Dal- 
kowski i Starczewski postanowili ra- 
czej nie kontaktować się osobiście 
a przy pomocy tzw. skrzynki kon- 
taktowej. Skrzynki takie zakupiła 
specjalnie do tego celu osk. Stani- 
sława Łamek i umieściła je w rui- 
nach zamku w miejscowości Mierz- 
chowice położonej tuż nad granicą. 
Materiały szpiegowskie napływające 
od _Starczewskiego, Lewickiego, 
Krawczyńskiego umieszczano we 
wspomnianych wyżej skrzynkach, 
skąd zabierane być miały przez ku- 
riera „Rady Politycznej". Niezależnie 
od tego osk. Łamek dostarczała ma- 
teriały szpiegowskie Dalkowskiemu 
w swoim mieszkaniu. Istniał pro- 
jekt, aby podobne skrzynki kontakto- 
we założyć w niektórych kościo- 
łach toruńskich oraz innych miejsco- 
wościach woj. bydgoskiego. Wykrycie 
szajki szpiegów ze Starczewskim na 
czele uniemożliwiło zrealizowanie te- 
go projektu. 

Starczewski zeznaje bez ogródek, 
że z agentem Dalkowskim spotykał 
się często nie tylko w mieszkaniu 
Stanisławy Łamek, ale również w 
kawiarni Europejskiej w Toruniu 
oraz w innych lokalach. Starczewski 
zdaje sobie doskonale sprawę, że 
prowadzi haniebny proceder na rzecz 
„Rady Politycznej”, skupiającej naj- 
bardziej zwyrodniałe, zaprzedane im- 
perializmowi amerykańskiemu wy- 
rzutki społeczeństwa polskiego. Nie- 
stety świadomość tego faktu nie 
tylko nie wpływa otrzeźwiająco na 
jego dotychczasowe postępowanie, 
ale wprost przeciwnie, pasjonuje go 
i nasuwa coraz to nowe po: 
mające na celu ułatwienie roboty 
szpiegowskiej. Cóż się dziwić. Jako 


prostą i Lewicki musi sobie na to |oficer NSZ Starczewski zetknął się 
„zasłużyć" oddając bez reszty swoje |z grupą Bohuna, która miała kon- 
usługi dla akcji szpiegowskiej. Usłu- takty z gestapo. Przyznaje się ot- 


gi te miały polegać na tym, że Le-| 
wicki przedkładać będzie Starczew- 


skiemu informacje szpiegowskie do- | 


tyczące jednostek wojskowych, za- 
kładów przemysłowych, obiektów 
gospodarczych, transportu itd. Le- 
wicki oczywiście wyraził zgodę i od- 
tąd współpraca zacieśniła się. 

Czesław Krawczyński większą 
część swego życia spędził w Toru- 
niu. Od 1920 roku pracował na PKP. 
Polska Ludowa zapewniła mu pracę 
i dobre warunki życia. Nie zadowa- 
lało to jednak Krawczyńskiego. Ła- 
two dał się wciągnąć do siatki 
szpiegowskiej. Pomagał i ułatwiał 
zbieranie informacji Lewickiemu. 
Udzielił mu w swoim domu azylu. 
Gromadził on zwłaszcza i dostarczał 
wiadomości stanowiące tajemnicę 
państwową, a dotyczące ruchu trans- 
portów kolejowych, tranzytowych, 
rozmieszczenia ważnych obiektów 
kolejowych itp, 

Stanisława Łamek mogła żyć spo- 
kojnie i uczciwie w Polsce Ludowej, 
a jednak łatwo włączyła sie w 
pracę grupy szpiegowskiej, spełnia= 
jąc ważną funkcję łącznika między 
kierownikiem siatki szpiegowskiej w 
kraju osk. Witoldem Starczewskim 
— a agentem wywiadu Andrzejem 
Dalkowskim. Ona to głównie prze- 
woziła wiadomości stanowiące ta- 
jemnicę wojskową z terenu woj. byd- 
goskiego na teren woj. szczecińskie- 
go, przekazując je agentowi wywia- 
du amerykańskiego Andrzejowi Dal- 
kowskiemu, który z kolei zawoził 
szpiegowskie wiadomości i informa- 
cje do „Rady Politycznej“ w zachod- 
nim Berlinie, 

Po ustaleniu personalii oskarżo- 
nych i odczytaniu aktu oskarżenia 
sąd rozpoczął przesłuchiwania. 

Pierwszy składa zeznania oskar- 
żony Witold Starczewski. Licznie | 
zgromadzeni na sali robotnicy, przo- | 
downicy pracy z Torunia, Bydgosz- | 
czy, Grudziądza z napiętą uwagą 
słuchają zeznań Starczewskiego od- 
słaniających całą ohydę moralnego 
upadku tego wytrawnego szpiega i 


warcie, że wiedział o tym, iż grupa 
ta pracuje z faszystami, że jednym z 
głównych celów tej grupy było mor- 
dowanie najlepszych synów Ojczy- 
zny, walczących w ciężkich latach 
okupacji o suwerenność, o nie- 
zawisłość Polski, o jej sprawiedliwy 
ustrój społeczny. 

Szpiedzy posługiwali się szyframi. 
Do tego celu używano kalendarzy- 
ków, książek z bajkami dla dzieci 
tudzież książki „Bunt w maszynie 
do pisania“. 


Zygmunt Lewicki „który po uciecz- 


[ce z więzienia ukrył się u pracow- 


nika PKP Czesława Krawczyńskie- 
go, już w miesiącu maju 1952 r. prze- 
kazał Starczewskiemu pierwsze mel- 
dunki szpiegowskie. Następnie do- 
starczył mu dalsze meldunki z PKP 
oraz sporządził szkice obiektów m. 
in. szkic terenu wojskowego, który 
Starczewski po sprawdzeniu zaak- 
ceptował. 


Lewicki mając ciągle na uwadze 
zamiar przejścia za granicę, skradł 
u jednego z gospodarzy w powiecie 
toruńskim, kartę meldunkową, 
którą sfałszował. Polecił również 
Krawczyńskiemu, aby zdobył dla 
niego legitymację kolejową, która 
miała być przekazana za granicę. Le- 
gitymacja, jak zeznał sam Krawczyń- 


Uwaga Czytelnicy! 


Termin przyjmowania prenume- 
raty zleconej „ILLUSTROWANE- 
GO KURIERA POLSKIEGO“ 


na miesiąc maj upływa z dniem 


10 kwietnia br. 


Przedpłatę za prenumeratę w 
cenie 5.00 zł miesięcznie przyj- 
muja listonosze i wszystkie pla- 
cówki pocztowe. 

Prenumerata zlecona jest je- 
dyną formą zapewnienia sobie 
dostawy gazety. 


ciu egzemplarzach i rozdana tym oso- 
bom, które miały nielegalnie udawać 
się w celach szpiegowskich na teren 
Polski. Za tę pracę jak również za 
to, że Krawczyński dostarczył Lewic- 
kiemu kilku informacji szpiegow- 
skich, Lewicki obiecał wyna 

mu pieniędzmi. 

Zygmunt Lewicki pragnął jak naj- 
bardziej przysłużyć się zarówno 
Starczewskiemu jak i swoim moco- 
dawcom za granicą. Toteż nie szczę- 
dził sił, aby zwerbować do siatki 
szpiegowskiej nowych ludzi. W tym 
celu czynił częste wyprawy do Byd- 
goszczy i Grudziądza. W Grudziądzu 
w restauracji „Regionalna“ przy su- 
tych kolacyjkach gęsto zakrapianych 
alkoholem Lewicki usiłował skapto- 
wać dla roboty szpiegowskiej ludzi, 
z którymi niegdyś łączyły go stosunki 
koleżeńskie. 


Kiedy Lewicki spokojnie mówi o 
tych rzeczach, wypadkach i zdarze- 
niach, na sali panuje głęboka cisza. 
Licznie zgromadzeni robotnicy toruń- 
skich zakładów pracy płoną obu- 
rzeniem przeciwko tym, którzy w 
okresie kiedy cały naród w ofiarnym 
wysiłku buduje nowe, lepsze życie 
i szczęście dla swoich dzieci — 
zaprzedają się imperialistom amery- 
kańskim. 


Raz po raz na sali rozpraw sły- 
chać słowa oburzenia, kiedy na pyta- 
nia prokuratora oskarżeni przyznają, 
że pracowali dla wywiadu amery- 
kańskiego, że pracowali dla podżega- 
czy wojennych, że przykładali swoje 
ręce do brudnej roboty, że za marne 
judaszowe srebrniki wysługiwali 

|się zdrajcom i szpiegom. 


60-letni pracownik PKP Czesław 
Krawczyński, skradł w czasie służ- 
by jednej z konduktorek, legityma- 
cje kolejowe, potrzebne ośrodkowi 
wywiadu atoatykońskiógo w Berlinie 
tzw. „Radzie Politycznej".  Dostar- 
czył również Lewickiemu planów ru- 
chu pociągów oraz informacji, za 
które obiecano mu kwotę aż 300 zł. 

Krawczyński ułatwił Lewickiemu 
bezpłatną 3-dniową podróż w teren, 
aby po drodze Lewicki mógł zebrać 
informacje, dotyczące rozlokowania 
ważniejszych obiektów wojskowych 
i przemysłowych, rozbudowy dwor- 
ców towarowych i dostarczyć je swo- 
jemu zwierzchnikowi Starczewskie- 
mu. Na rozprawie Krawczyński przy- 
znaje, że orientował się, iż zebrane 
przez niego informacje, wiadomości, 
notatki przeznaczone są jako mate- 
riały szpiegowskie dla wywiadu ame- 
rykańskiego. 


Niemniejszą falę oburzenia wy- 
wołały zeznania Stanisławy Łamek. 
Wiele pomogła ona Starczewskiemu, 
Dalkowskiemu i Lewickiemu w ich 
zdradzieckiej robocie. Ona to wła- 
śnie ułatwiała kontakty tych ludzi. 
Ona udzielała im azylu w swoich 
mieszkaniach, a posiadała dwa mie- 
szkania, jedno w Toruniu, drugie na 
granicy w Mierzchowicach w woj. 
szczecińskim. Ona to nie bacząc na 
swój podeszły wiek, na mocno si- 
wizną przyprószone włosy, brała z 
plugawych rąk Dalkowskiego pie- 
niądze i nylony za swoją pracę 
szpiegowską. Ona to kontrolowała 
w ruinach zamku czy puszki są wy- 
pełnione materiałami i sygnalizowała 
Dalkowskiemu, że ma przyjeżdżać po 
ich odbiór. 


Ohyda, brud i zgnilizna — oto co 
przebijało ze słów Stanisławy Ła- 
mek. W chwili, kiedy Łamek 
oświadczyła, że Dalkowski po raz 
pierwszy wrócił z zagranicy, gdyż 
bardzo tęsknił za ojczyzną — na sali 
słychać śmiech. 


— Szpieg, dywersant, łajdak, za- 
przaniec i zdrajca mówią po 
cichu robotnicy. — Nikt nie uwierzył 
w naiwność Stanisławy Łamek, która 
przecież doskonale zdawała sobie 
sprawę kim jest właściwie Andrzej 
Dalkowski, jaką sprawuje funkcję. 

Zeznania oskarżonych Witolda 
Starczewskiego, Zygmunta Lewic- 
kiego, Czesława Krawczyńskiego, 
Stanisławy Łamek wywoływały obu- 
rzenie i nienawiść zebranych licznie 
na sali robotników, przodowników 
pracy — do tych, którzy swą wrażą 
szpiegowską robotą starali się para- 
liżować i obniżać osiągnięcia uczci- 
wych ludzi pracy, walczących w co- 
dziennym trudzie o plan, o wzrost 
gospodarki narodowej, o umocnienie 
obronności Ojczyzny. Najboleśniejsze 
„jest to, że Ludowa Ojczyzna, że zie- 
| mia toruńska zapewniła im warunki 
|pracy i życia, a oni tak podle, tak 
haniebnie Jej się za to odpłacili. 


Jutro podamy dalszy ciąg procesu. 


P 


strzostw 
Pol 


al- 
sto- 
które 


dycyjnego 
ników wykazało również dobre przygo- 
towanie techniczne, toteż walki były za- 


cięte i emocjonujące. 

Najładniejszą walkę stoczyli w wadze 
piórkowej Soczewiński (Warszawa) i Bu- 
dziński (Gdańsk). Walka zakończyła się 

Na przebiegu zwycięstwem 

ej rutynowan Soczewińskiego. 
w wadze muszej r (Lublin) natra- 
fił na twardego nieustępliwego przeciw- 
nika w osobie Czarneckiego W M 
dy zawodnik opolski przez dwie 
kontrował celnymi ciosami 
z obu rąk i dopiero w drugiej połowie 
trzeciej rundy opadł z sił przegrywając 
w rezultacie przez techniczny ko. 

Dobrą formę wykazali — Nowak (War- 
szawa), Sadowski (Gdańsk), Piński (War- 
szawa) i Drewicz (Szczecin) wygrywając 
zdecydowanie swoje spotkania. 

Wyniki walk przedpołudniowych: 

w. musza — Kukier (Lublin) zwyciężył 
w trzecim starciu przez tko. Czarneckie- 
go (Opole), w. kogucia — Guzy (Stalino- 
gród) wypunktował Tyczyńskiego (War- 
szawa), a Kanka (Bydgoszcz) zwyciężył 
na punkty Kęcerskiego (Łódź), w. piór- 
kowa Soczewiński (Warszawa) wygrał 
minimalnie na punkty z Budzińskim 
(Gdańsk), w. lekka — Nowak (Warszawa) 
odniósł wysokie zwycięstwo punktowe 
nad Kaczmarczykiem (Białystok), w. lek- 
kopółśrednia — Sadowski (Gdańsk) wy- 
punktował Marcinkiewicza (Białystok), 
a Merkal (Sląsk) uległ Trąbce (Poznań), 

w. półśrednia Piński (Warszawa) 
zwyciężył w trzeciej rundzie przez tko. 
Lecha (Szczecin), w. lekkośrednia — 


Aresztowanie André Stila 


(dokończenie ze str. 1) 

latują do Waszyngtonu. Imperialiści 
amerykańscy, którym przywódcy 
burżuazji francuskiej zaprzedali, z 
nienawiści do ludu, suwerenność na- 
rodową, żądają, aby stosowano co- 
raz ostrzejsze represje przeciw ma- 
som pracującym i wszystkim pa- 
triotom francuskim. 

Mayer i jego wspólnicy rozpoczęli 
w dniu swego wyjazdu nowy, bru- 
talny atak przeciw wolności właśnie 
po to, aby dać dowód posłuszeństwa 
wobec swych mocodawców i nie sta- 
nąć przed nimi z pustymi rękami. 

W chwili, gdy w całym kraju wzra- 
sta fala protestów przeciwko ukła- 
dom z Bonn i Paryża, których celem 
jest wskrzeszenie odwetowego mili- 
taryzmu niemieckiego, w chwili, gdy 
uwydatnia się ożywiająca większość 
Francuzów wola położenia wreszcie 
kresu zbrodniom wojennym w Viet- 
namie, brutalne represje rządu 
zmierzają do zastraszenia wszystkich 
obrońców pokoju. 

Robotnicy! Francuzi | Francuzki! Żą- 
dajcie zwolnienia Andre Stila, Lucien 
Molino i Ande t = iei uosa 

u 

gr =t? się, A udaremnić spisek 

faszystowski! 

walczcie wspólnie w obronie waszych 
praw, o odzyskanie niezawisłości naro- 
dowej i przywrócenie demokrfcji, o 
utrzymanie pokoju! 


Drugi dzień indywidualnch 
LE) 4 


20 
è 


W. średnia — ' , 
gród) z trudem wygrał na punkty z Ko- 
ziołem (Kielce), w. — Litwin 
(Lublin) wy. w trzecim starciu przez 
tko. z Wojciukiewiczem ( , a Pa- 
pliński (Łódź) poddał się już w pierwszej 
pix" Ł kowi (Koszalin 

w. 
żył w drugiej rundzie 
Cwojdzińskiego (Poznań). 

* 

W dalszym ciągu indywidualnych mi- 
strzostw Polski w boksie w godzinach 
wieczornych odbyło się kilka emocjonu= 
jących pojedynków stojących na dobrym 


e. 

Wyróżnić szczególnie dwie 
walki w wadze muszej, których zwycięz= 
cy Brzóska (Łódź) i Liedtke ( ) za- 
prezentowali boks na dobrym poziomie. 

Najlepszą walką wieczoru było spotka- 
nie w wadze piórkowej Kruży (Warszāa- 
wa) z Kołodyńskim (Lublin), Po cieka 
wej walce zwyciężył Kruża, który był 
szybszy, bił celniej i silniej, 

Pierwszą niespodzianką mistrzostw by». 
ła porażka przez tko. rozstawionego Ście 
gały (Warszawa) z Kapturskim (Wroc- 
ław) w wadze lekkopółśredniej. Walka 
miała niezwykle dramatyczny przebieg. 
Ścigała był trzy razy na deskach, a Kap- 


turski raz. 

Z młodych pięściarzy wyróżnić należy 
przede wszystkim Kowalskiego z RZeszo« 
wa w wadze koguciej, który wykazał 
wspaniałą kondycję, Arszeniaka (War= 
szawa województwo) w lekkiej dysponue 
jącego bardzo silnym ciosem, zaawanso- 
wanego technicznie Owczarczyka (Opole) 
w lekkopółśredniej oraz Łosiaka z Zie- 
lonej Góry w lekkośredniej, pięściarza o 
nokautującym ciosie. 

Wyniki techniczne walk wieczornych: 

w, musza: Brzózka (Łódź) wygrał z Ja 
nickim (Kraków), a Liedtke (Poznań) z 
Brychlikiem (Stalinogród), 

w. kogucia: Rozpierski (Koszalin) wy- 
grał przez poddanie się Tymskiego (Kiel. 
ce), Kowalski (Rzeszów) zwyciężył Pa- 
wlaka (Białystok). 

W. piórkowa: Szaliński (Łódź) pokonał 
'Stachowicza (Szczecin), Kruża (Warsza* 


wa) ciężył Kołodyńskiego (Lublin), 
a Kolasiński (Zielona Góra) zmoweż: 
skiego (Łódź). 

w. lekka: Milecki (Gdańsk) zwyciężył 
Sebastiańskiego (Opole), Arszeniak (War- 
szawa woj.) wypunktował Rosiaka (Łódź 
woj.), a Kęsy (Lublin) wygrał przez dy- 
skwalifikację ze Stasiakiem (Szczecin). 

W. lekkopółśrednia: Kapturski (Wroc= 
ław) pokonał przez tko. Ścigałę (Warsza- 
wa), a Owczarczyk (Opole) wypunktował 

n). 


( 

W. półśrednia: (Łódż) 
wygrał przez dyskwalifikację Zająca 
(Olsztyn) Swis (Poznań) pokonał o- 
trowskiego (Łódź). 

W. lekkośrednia: Łosiak (Zielona Gő- 
ra) znokautował w trzeciej rundzie Na- 
wrockiego (Lublin), Pie.rzykowski (Sta« 
linogród) zwyciężył Niewiadomskiego 
(Białystok), a  Bańkowski (Gdańsk) — 
Masiarka (Łódź woj.). 

W. średnia: Krasek (Opole) wygrał w 
drugim starciu przez danie się Ta- 
czały (Olsztyn), Czapliński (Lublin) za- 
kwalifikował się do ćwierćfinału bez 
walki ponieważ Grzesiak (Białystok) nie 
stawił się na ringu, Jop (Rzeszów) wy* 
grał z Tomczykiem (Łódź). 

W. półciężka: Mrówka (Poznań) zwy» 
ciężył w pierwszym starciu tech= 
niczny ko. Szczypczyńskiego (Opole), 
a Biel (Kraków) znokautował w drugiej 
rundzie Kędziorę (Rzeszów), 

W. ciężka: Jaskóła (Łódź) wygrał z 
Ziemnickim (Łódź woj.), a Jeż (Wroc- 
ław) został w trzeciej rundzie zdyskwa= 
lifikowany w walce z Gościańskim (Ware 
szawa). 


Komunikat 
Narodowego Banku Polskiego 


Narodowy Bank Polski przystępu- | wi, 


o ile przedstawią książeczkę 


je do wypłaty obywatelom polskim, | wojskową, zawierającą adnotację o 
zamieszkałym na obszarze Polskiej | odbyciu służby w PSZ w ZSRR. 


Rzeczypospolitej Ludowej, równo- 
wartości zarejestrowanych w Naro- 
dowym Banku Polskim walorów 
(kwitów depozytowych, książeczek 
oszczędnościowych i wkładkowych, 
obligacji pożyczek ZSRR itp.), posia- 
danych z osoby, które w roku 

1944 i iej powróciły z ZSRR do 

Polski. 

Posiadacze zarejestrowanych 
walorów winni w terenowo wła- 
ściwych Oddziałach Narodowego 
Banku Polskiego składać osobiście. 
na formularzach bankowych, 
wnioski o wypłatę równowartości 
tych walorów. Formularze wydają 
Oddziały NBP bezpłatnie. 

Wnioski należy złożyć najpóź- 
niej do dnia 31. 8. 1953 r. włącznie 
Po tym dniu wnioski nie będą 
przyjmowane. 

Przy składaniu wniosku należy 
jako dowód posiadania obywatelstwa 
polskiego okazać dowód osobisty lub 
kartę meldunkową. 

Do wniosku należy dołączyć: 

a) oryginalne kwity depozytowe in- 
stytucji radzieckich lub inne wa- 
lory wydane w ZSRR; 
dokument stwierdzający, że 
wnioskodawca (a przy wniosk: 
składanych przez spadkobierców 
spadkodawca) — powrócił do 
Polski jako repatriant lub jako 
wojskowy w szeregach Polskich 
Sił Zbrojnych sformowanych w 
ZSRR, albo zaświadczenie prezy- 
dium terenowo właściwej rady 
narodowej, stwierdzające powyż- 
szą okoliczność. 

Osoby składające walory wyłącz- 


b) 


depozytowych nie mają obowiązku 


załączenia dokumentu wymienione- |4. 


go w punkcie b). Nie mają również 
obowiązku załączania dokumentu 


| 
13. 
nie lub częściowo w postaci kwitów | 


| 


Jeżeli wniosek o wypłatę składa 
spadkobierca, winien on ponadto za- 
łączyć sądowe stwierdzenie praw do 
spadku lub zaświadczenie sądu © 
wdrożeniu postępowania spadkowe- 
go. O ile jednak wartość walorów 
nie przekracza kwoty. zł 3.000, a 
wniosek o wypłatę składa małżonek 
lub krewny zstępny (np. syn, córka) 
osoby zmarłej, wypłata może nastą- 
pić również bez konieczności udo- 
wodnienia praw spadkowych. 

W tym przypadku wnioskodawca 
winien do wniosku załączyć za- 
świadczenie prezydium gminnej lub 
miejskiej rady narodowej, stwier- 
dzające zgon spadkodawcy oraz sto- 
sunek pokrewieństwa spadkobiercy 
do spadkodawcy. 

Wypłata będzie dokonywana za 
pośrednictwem tych Oddziałów NBP, 
które przyjęły wnioski. 

Równowartość obligacji pożyczek 
radzieckich będzie wypłacona w ©- 
bligacjach Narodowej Pożyczki Roz- 
woju Sił Polski, zaś równowartość 
innych walorów — w gotówce. 

Osoby, które po powrocie z ZSRR 
nie dotychczas posia- 
danych walorów, winny — pod ry- 
gorem utraty praw do równowarte= 
ści tych walorów — zgłosić je do re- 
jestracji w Narodowym Banku Pol- 
skim najdalej do dnia 30. 4. 1953 r. 


Zgłoszenie winno zawierać: 
nazwisko i imię, 

dokładny adres zgłaszającego, 
numer i datę wystawienia kwitu 
depozvytowego oraz kwotę, na ja. 
ką kwit opiewa lub 

rodzaj walorów przywiezionych 
do kraju i ich wartość nominale 
ną, 


1. 


wymienionego w pkt. b) b. wojsko- 5. podpis zgłaszającego i datę. 
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O leczeniu zębów 


Przychodnia 


brak pacjentów 


124 
e czenia zębów. 
2 Bowiem jeżeli pa- 
cjent ma np. 3 
zęby zepsute (a najczęściej tak by- 
wa) to leczy mu się tylko jeden ząb, 
a drugi i trzeci się dalej psują. Ta- 
kie leczenie jednego zęba trwa prze- 
ciętnie ponad 1 miesiąc, gdyż wizy- 
ty odbywają się co 10—14 dni. Po 
wyleczeniu jednego zęba, pozostałe 
dwa nadają się już tylko do wyrwa- 
nia. 


I tak często nie ze swej winy tra- 
cimy własne zęby. Czyżby tu nie 
'można było czegoś zmienić aby te- 
mu zapobiec? . (Dan) 


Szkoda drzewek 


Nielada atrakcją 
każdego meczu 
żużlowego są tzw. 
„loże“, które urzą- 
dzają sobie chłop- 
cy z drzewek na 
stadionie. 

Twierdzą 
że obserwacja 
o, meczu z tego 
OWA miejsca jest bar- 
vi Z dziej przyjemna. 

a Łamią w ten spo- 
sób krzewy, nie zdając sobie jednak 
sprawy, iż niszczą tymsamym ozdo- 
bę naszego stadionu. Aby uniknąć 
dalszego  dewastowania krzewów, 
należałoby wprowadzić zarządzenia, 
ostro piętnujące ten zwyczaj.  („?“) 


Chodzik bez płyt 


„Bydgoszcz po- 
siada w większoś- 
j ci wąskie ulice i 
chodniki. Ulica 
= Grunwaldzka, po- 
- cząwszy od Gra- 
E Z nicznej, jest bo- 
pz dajże najszeT- 
szą. Posiada szeroką jezdnię i chod- 
niki. Jedynie przed Bydg. Fabryką 
Sygnałów Kolejowych, chodnik był 
bardzo wąski, ponieważ przed gma- 
chem znajdował się dziedziniec ogro- 
dzony murem. W ub. roku mur ten 
usunięto i chodnik tymsamym się po- 
szerzył. Od tego czasu upłynęło kil- 
ka miesięcy, a na miejscu dawnego 
dziedzińca dotychczas nie założono 
kamiennych płytek. Skutkiem tego 
przechodnie nadal nie mogą korzy- 
stać z całej szerokości chodnika. W 
dni słotne tworzy się tam błotko. 
Czy "nie należałoby pomyśleć nad 
tym, aby założyć tam kamienne pły- 
ty? (Szach) 


oni, 


A 


Stałe miejsca 
na naklejanie plakatów 


W odpowiedzi na ostatnią notatkę, za- 
mieszczoną w rubryce „Czytelnie pi- 
szą" na temat nieaktualnych afiszów — 
wyjaśniamy, że ustalone zostały stałe 
i prowizoryczne miejsca plakatowania na 
terenie naszego miasta. 

Równocześnie w celu zapobieżenia bez- 
planowego plakatowania, roziepianie afi- 
sżów następuje wyłącznie za pośrednic- 
twem Spó!dzielni Pracy „Higiena*, Tak 
samo spółdzielnia ta otrzymała polecenie 
oczyszczania murów, parkanów itd. z 
nieaktualnych plakatów, Ze względu na 
brak pracowników fizycznych spółdziel- 
nia dótychczas nie była w stanie wyko- 
nać pracy odnośnie oczyszczania w po- 
danym tęrminie. Obecnie na podstawie 
otrzymanego meldunku miejsca wymie- 
nione w notatce jak i też pozostałe są 
w trakcie całkowitego oczyszczania. 

Zdarzają się jeszcze wypadki, że nie- 
które organizacje społeczne i instytucje 
nie przestrzegają zarządzenia odnośnie 
plakatowania. W stosunku do nieprze- 
strzegających stosowane są kary admi- 
nistracyjne. 


2 portmonetki zniszczone, 
legitymacje  Ubezpieczalni 
na nazwisko Maria Walczak. 
strzykawka, okulary dziecięce, 
Odebrać w dziale ogłoszeń IKP, Sta- 
Paa 2 (pod Arkadami), 
$ 


Społecznei 


rmacja pocztowa 02 | 03. zamiejsco- 


we 0. Komenda MO 25-16. 


IKP 19-0, 


dentystyczna przy 
Al. 1 Maja 51 na 


narzekać nie mo- 
że. Pacjenci jed- 
nak mogą narze- 
kać na system le. 


= 


walu w Podgrodziu. 


cy, oraz w swoich szkołach. 


w Bydgoszczy, w ramach przygoto- 
wań do festiwalu, wystawił w swo- 
jej świetlicy dobrze przygotowaną 
bajkę pt. „Praca zwycięża“, 

W Inowrocławiu drużyny harcer- 
skie zorganizowały szereg wystę- 
pów w Zakładach Szklarskich, po- 
cząwszy od czasu obchodu „Dni Le- 
ninowskich'*. 


Bardzo dobrymi wynikami w pra- 
cach przygotowawczych może po- 
szczycić się inowrocławski Dom Har- 
cerza, gdzie odbywają się codzienne 
dziecięcych. 
Przebieg ich pracy ilustrują pięknie 


ćwiczenia 


zespołów 
wykonane albumy i pamiętniki. 


Nie mniej dobrze pracują i inne 
Ek ARR ARON REC 


Prelekcja o Stwaszu 


Klub Związkowy przy Zarządzie Okr. 
Związku Zaw, Prac. Sztuki i Kultury w 
ramach współpracy z aktywem kultural- 
no-oświatowym organizuje prelekcje po- 
łączone z wyświetlaniem przezroczy na 
tematy historii sztuki i to: malarstwa, 
rzeźby, architektury, teatru oraz kostiu- 
mologii. 

W dniu 26 bm. o godz, 18 w sali Klu- 
bu Związkowego, ul. Janka Krasickiego 
nr 14, odbędzie się prelekcja pt. „Wit 
Stwosz" oraz wyświetlanie filmów „Wit 
Stwosz” i kolorowego filmu ,„„Mazowsze”. 
Wstęp bezpłatny, 


Młodzież szkolna 


zapoznaje się 
z historią żeglugi 


Staraniem Zarządu Szkolnego LM 
zorganizowany został kurs Ligi 
Morskiej w I Państwowej Szkole 
Ogólnokształcącej. Ten ważny w 
życiu młodzieży szkolnej moment 
został przez nią należycie wykorzy- 
stany. Frekwencja bowiem jest za- 
dowalająca. 

Kurs obejmuje 98 godzin szko- 
lenia teoretycznego na któ- 
rym młodzież zapoznaje się z histo- 
rią żeglugi, teorią manewrowania, 
sygnalizacją, z międzynarodowymi 
przepisami dróg wodnych itp. Absol- 
wenci kursu mają zapewnione bez- 
płatne szkolenie praktyczne w na- 
szych regionalnych ośrodkach wod- 
nych w Janikowie i Chmielnikach. 
Prymusi kursu w nagrodę za dobre 
wyniki w nauce otrzymają możność 
szkolenia się w ośrodkach morskich, 
jak np. w Jastarni, bądź w naszych 
centralnych ośrodkach. 

Szkolenie zarówno teoretyczne jak 
i praktyczne nie jest organizowane 
wyłącznie dla młodzieży męskiej, 
lecz dostępne jest również młodzie- 
ży żeńskiej. Wielką właśnie atrakcją 
jest pojawienie się dziewcząt na 
kursie. To nic, że niektóre pływać 
nie umieją. Wszystkie te luki da się 
zapełnić, gdy tylko zostanie otwarty 
sezon. Wszystkim imponują stopnie 
żeglarskie: żeglarz, sternik II kl, 
sternik I kl., kapitan II kl. kapitan 
I kl. (St. w) 


ODDŹWIEKI Ea 


WYDZIAŁ ZDROWIA 
STARA SIĘ O INNY LOKAL 


Prezydium MRN w odpowiedzi na no- 
tatkę pt. „Za ciasno w poczekalni US“ 
(IKP nr 21) w całej pełni uznaje iż po- 
Czekalnia przy ul. Cieszkowskiego 5 jest 
za mała, Stan ten spowodowany został 
brakiem odpowiedniego pomieszczenia. 

Obecnie wstawiono do poczekalni jesz- 
cze kilka krzeseł, lecz pacjenci mało z 
nich korzystają, czekając niepotrzebnie 
przed drzwiami na swoją kolejkę. 

Wydział Zdrowia czyni usilnie starania 
o uzyskanie odpowiedniego lokalu na ce- 
le opieki zdrowotnej i z chwilą uzyska- 
nia tegoż obecny niepomyślny stan uleg- 
nie poprawie. (438) 


TRZY POŁĄCZENIA 
BEZPOŚREDNIE 

W odpowiedzi na notatke pt, „Tajem- 
nica nr 22-23" (nr 37/53 IKP), Prezydium 
MRN w Bydgoszczy zawiadamia, że cen- 
trala telefoniczna Oddziału Terenu Wy- 
działu Finansowego Prezydium MRN w 
Bydgoszczy została zlikwidowana i obecć- 
nie Wydział ten posiada z miastem trzy 
bezpośrednie połączenia, a mianowicie: 
22-23, 33-94 i 26-13, 6752) 


Aby jak najlepiej przygotować się 
do festiwalu, zespoły młodzieżowe 
organizują występy artystyczne w 
fabrykach i innych zakładach pra- 


Ostatnio zespół dziecięcy szkoły 
ćwiczeń przy Liceum Pedagogicznym 


ILUSTROWANY KURIER POLSKI 


Przed festiwalem dziecięcych zespołów artystycznych 


W Młodzieżowych Domach Kultury 


trwają przygotowania 


Zarząd Główny ZMP, Min. Oświaty oraz Min. Kultury i Sztuki orga- 
nizują w lipcu ogólnopolski festiwal dziecięcych zespałów artystycznych. 


W szkołach podstawowych, w dru- 
żynach harcerskich i Młodzieżowych 
Domach Kultury naszego wojewódz- 
twa trwają już w pełni prace przy- 
gotowawcze do festiwalu. Młodzież 
wraz z nauczycielami i przewodni- 
kami drużyn przygotowuje program 
do eliminacji powiatowych i woje- 
wódzkich, które odbędą się w kwiet- 
niu, maju i czerwcu. Młodzież ćwi- 
czy pieśni, tańce i deklamacje, by 
wyróżnieniem na eliminacjach woje- 
wódzkich zasłużyć sobie na pobyt w 
obozie przygotowawczym do festi- 


powiaty. Zespół dziecięcy z Plusko- 
węs w pow. wąbrzeskim dał 12 wy- 


stępował w PGR-ach Gapa i Piątko- 


zakładach pracy. 


Tamara, pracownika CPN. Koniecz- 
ny jest natychmiastowy transport 
chorego do kliniki w Poznaniu. Po 
chwili ciszę przerwał warkot silnika, 
Stalowy ptak z czerwonymi krzyża- 
mi na skrzydłach oderwał się od 
ziemi i malejąc stopniowo znikł z 
oczu. 

I tak dzięki natychmiastowej po- 
mocy Ligi Lotniczej uratowano 
człowieka. 

W szkołach Ligi Lotniczej ukoń- 
czono już kursy teoretyczne, odby- 
wające się w czasie zimy. W tej 
chwili przeprowadza się egzaminy i 
od 1 kwietnia młodzi kandydaci na 
pilotów rozpoczną zajęcia prak- 
tyczne na lotniskich LL-u. Liga 
Lotnicza szkoli także skoczków spa- 
dochronowych i mechaników. 

Młodzież kształcąca się na kur- 
sach LL otoczona jest szczególną 
opieką. Do jej dyspozycji oddano lot- 
niska, drogocenny sprzęt i naj- 
lepszą kadrę instruktorską. Piloci 
LL-u biją rekordy w najtrudniej- 


Do wszystkich członków 
ZBOWiD 


Zarząd Oddziału Związku Bojow- 
ników o Wolność i Demokrację or- 
ganizuje w czwartek 26 bm. o go- 
dzinie 18 w lokału własnym przy Al. 
1 Maja 30, drugie piętro, zebranie 
ogólne wszystkich członków ZBoWiD 
(czynnych i biernych). Z uwagi na 
ważność zebrania stawiennictwo bez 
względnie obowiązkowe. 


Po zebraniu będzie wyświetlony 
film. 


Dziś premiera 


»Ruchomych piaskówe 


Dokładnie przed 40 laty Piotr Choy- 
nowski, autor kilku powieści i zbiorów 
nowel, napisał „Ruchome piaski”, Wydo- 
byto je z zapomnienia dopiero w ostat- 
nim czasie, widząc w nich interesujący 
obraz epoki na przełomie XX wieku. 

W sztuce Choynowskiego, reżyserowa- 
nej przez Alinę Jakubowską, wystepuja: 
H. Krzywicka w rołi właścicielki pen- 
sjonatu Wróblewskiej, Ludmiła Legut i 
Bożena  Darłak (córki  Wróblewskiej), 
Henryk Olszewski (syn) Natalia Morozo- 
wiczowa (starsza siostra Wróblewskiej), 
Stefan Winter jako adwokat Przycie- 
chowski, Hieronim Konieczka w roli ar- 
tysty-rzeźbiarza Porębskiego, Władysław 
Cichoracki jako kupiec Szrajer, narze- 
czony Hani, Halina Chorzewska i Klara 
Korowicz-Kałczanka, Dekoracje i ko- 
stiumy projektował Antoni Muszyński. 


Czyjłelnicy mają C103 
Dobrze i źle 


Praca w bufetach 
dworcowych jest 
ze względu na pa- 
nujący tam tłok 
oraz pośpiech cięż- 
ka dla personelu. 
Niestety cierpią 
na tym pasażero- 
wie, którzy są nie- 
raz źle obsłużeni 
Przekonały mnie 
o tym moje częste podróże służbo- 
we i konieczność odżywiania się na 
dworcu. Toteż z wielkim uznaniem i 
zadowoleniem przyglądałam się pra- 
cy kelnera ob. Boniewicza w bufe- 
cie kolejowym Toruń-Miasto, który 
obsługiwał konsumentów z ujmują- 
cą  uprzejmością i błyskawiczną 
szybkością, nie zaniedbując nawet 
takich „zapomnianych“ praktyk, 
jak dokładne wycieranie przed po- 
daniem talerzy łyżek i widelców. 
Dzięki wzorowej pracy solidnego 
kelnera (człowieka już starszego) 
wyjechałam pod dobrym wrażeniem 
z województwa bydgoskiego, skąd 
wywoziłam (nie po raz pierwszy) 
smutne doświadczenie o stosunkach 
panujących w hotelach m. Bydgosz- 
czy, w których (jak to było ostat- 
nio w hotelu „Orbis“ — „Pod Orłem“ 
przy Al. 1 Maja) przyjezdni z dele- 
gacją służbową spotykają się z dziw- 
nym (co najmniej) traktowaniem ze 
strony ob. portierów. (b) 
(WARSZAWIANKA) 


stępów w swojej gromadzie oraz wy- 


wo. Drużyna w Kowalewie zorgani- 
zowała 8 występów w miejscowych 


Szczególnie starannie przygotowu- 
je się do festiwalu Państwowy Dom 
Młodzieży w Więcborku, pow. sępo- 
leńskiego — zdobywca II miejsca na | (Kry). 


Na kursach Ligi Lotniczej 


W Okręgu Bydgoskim Ligi Lotni- 
czej zadzwonił telefon. Woj. Stacja 
Pogotowia Ratunkowego zawiadamia 
o wypadku poważnej choroby. ob. 


i 


eliminacjach wojewódzkich na Zlot 
Młodych Przodowników w roku ub. 

W Szubinie popularyzuje się festi- 
wal drogą nadawania przez radio- 
węzły specjalnych audycji jemu po- 
święconych. 

Zespoły woj. bydgoskiego z zapa- 
łem i entuzjazmem przygotowują się 
do eliminacji. Ambicją naszych har- 
cerzy jest wziąć jak najliczniejszy 
udział w festiwalu w Warszawie. 


szych konkurencjach sportu lotniz 
czego. 

Po objęciu szefostwa nad lotnic- 
twem przez ZMP napływ młodzieży 
jest duży. Najmłodsi entuzjaści po- 
znają technikę lotniczą w modelar- 
niach  LL-u, piloci szybowcowi i 
skoczkowie spadochronowi szkolą się 
na lotniskach. 

Okręg Bydgoski Ligi Lotniczej 
przygotowuje się w tej chwili do 
zawodów międzyklubowych i wew- 
nętrzno-klubowych. Zakończono już 
akcję werbunkową na tegoroczny se- 
zon lotniczy. Liga Lotnicza Okr. 
Bydgoskiego prowadzi ponadto sze- 
roko zakrojoną akcję propagandową, 
organizując odczyty i pogadanki 
wśród młodzieży, publikując bro- 
szury i afisze. 

W ten sposób dzięki pracy Ligi 
Lotniczej Państwo nasze uzyskuje 
młode i zdrowe kadry pilotów. 


Echa obchodów 
z okazji Święta Kobiet 


Dla uczczenia Święta Kobiet, koło Ligi 
Kobiet przy IV Szkole Ogólnokształcącej 
na Okolu urządziło akademie, Zagaiła 
ją ob. Nowilcka, przewodnicząca koła, 
a referat o znaczeniu Międzynarodowego 
Święta Kobiet oraz o wartości dla pol- 
skiej kobiety praw, zagwarantowanych 
w Konstytucji — wygłosiła ob. Zięta- 
kówna. : 

Młodzież zorganizowana w ZMP i PCK 
złożyła zobowiązania, przyrzekając pod- 
woić wysiłki w pracy naukowej oraz 
społecznej przez podjęcie jeszcze więk- 
szej walki: o wyniki nauczania, dbałość 
o estetyczny wygląd szkoły i pozyskanie 
nowych członków do swoich organizacji, 

Program artystyczny wypełniły dekla- 
macje zbiorowe-i indywidualne oraz pie- 
śni, podkreślające wartość pracy kobie- 
cej, jej wkład w budowę Polski socjali- 
stycznej oraz walkę o utrzymanie poko- 
ju na świecie. 

Dyrektor zakładu naukowego Matu- 
szewski odczytał listę wyróżnionych pra- 
cowników spośród nauczycielek i admi- 
nistracji szkolnej, 


* 

Uroczyście obchodziła również Swieto 
Kobiet Spółdzielnia Pracy „Karoseria“ 
w Bydgoszczy. Przygotowano na ten 
dzień interesującą gazetkę ścienną. * Fi- 
guruje na niej wielkich rozmiarów ósern- 
ka, data Święta Kobiet. W jej górnej 
części umieszczono artykuł wstępny na 
temat znaczenia Dnia Kobiet, w dolnej 
kronikę spółdzielni, Ciekawe ilustracje w 
gazetce świadczą o pomysłowości i wkła- 
dzie pracy, w krzewieniu Życia kultural- 
no-oświatowego ich wykonawców... Ga- 
zetkę tę oglądać będzie można ria woje- 
wódzkiej wystawie Ligi Kobiet. 


Nowe koncerty 


symfoniczne 


W bieżącym tygodniu odbędą się w 
Bydgoszczy następujące koncerty Sym- 
foniczne: dla abonamentu C 2% bm. w 
Pomorskim Domu Sztuki © godz. 19, 
dla abonamentu A 27 bm. w teatrze o 
godz. 19,30, dla abon. B również w tea- 
trze 29 bm. o godz. 12.30 -oraz poranek 
pozaabonamentowy w tym samym dniu 
o godz, 10. 

W programie: Corelli — Coneerto gros- 
so i Mozart — Requiem. W koncertach 
weźmie udział kwartet solistów: Stefania 
Woytowicz — sopran, Maria Załęska — 
mezzosopran, Andrzej Bachleda — tenor 
i Henryk Paciejewski — bas, połączone 
chóry ARION i HASŁO pod dyr. A, Ryb- 
ki oraz Państw. Średniej Szkoły Muzy- 
cznej, 


Str. $ = 


EIA Na FALI DNIA | 


- Doskonalenie 
poziomu fachowego 
kadr służby zdrowia 


ednym z podstawowych wa- 

runków zapewnienia ludziom 
pracy dobrej, stojącej na wysokim 
poziomie pomocy leczniczej, jest 
nieustanne doskonalenie 
kształcanie kadr lekarskich i per- 
sonelu pomocniczego. W tym celu 
Ministerstwo Zdrowia zorganizo- 
wało przy pomocy naukowych to- 
warzystw . lekarskich powszechne 
szkolenie i doszkalanie kadr służby 


zdrowia we wszystkich specjalno= 


ściach. 

Programy szkoleniowe, które 
szeroko uwzględniają najnowsze 
zdobycze przodującej medycyny 
radzieckiej — opracowane zostały 
przy współudziale najwybitniej- 
szych specjalistów 
ukowców itp. 


Dokształcanie lekarzy rozpoczęło 2 
się już w r. ub. Przez ostatnie-dwa- 


miesiące ub. roku na różne kursy, 
odczyty itp. uczęszczało ok. 1000 
lekarzy, przede wszystkim z pro- 
 wineji. 

W roku 1953 nastąpił zasadniczy 
przełom w podnoszeniu wiedzy fa- 
chowej lekarzy. Utworzony został 
w Warszawie Instytut Doskonale- 
nia i Specjalizacji Kadr Lekar- 
skich — duży ośrodek naukowy 0 


wielkiej skali specjalności, obej- © 


mujący wszystkie gałezie medy- 
cyny. Instytut, w którym szkolenie 
obejmuje zarówno teorię jak i 
praktykę, jest dużym osiągnięćfem 
w rozszerzeniu ʻi spotęgowaniu 
walki o dalszą poprawę jakości le- 
czenia. Już obecnie kształci się w 
tej placówce około 1500 lekarzy z 
całego kraju. Po ukończeniu szko- 
lenia — obejmą oni odpowiedzial- 
ne stanowiska w różnych placów= 
kach służby zdrowia. t 

Jednocześnie przy klinikach, 
licznych instytutach naukowych 
szpitalach itp. prowadzone jest 
przez profesorów, docentów i dok- 


l 


profesorów, na- . 


£ 


~ 


a 


torów medycyny szkolenie młodych 


lekarzy. 


Jab iieusz 
chóru »Dzwon« 


4 


Chór bydgoski „Dzwon“ obchodził ` 


ostatnio 30-lecie istnienia. 

Na akademii jubileuszowej prezes 
Nowicki przedstawił krótki zarys 
działalności chóru - jubilata. - Ze- 
spół śpiewaczy wykazał dużo zapału 
w dotychczasowej pracy na niwie 
śpiewaczej. Członkowie chóru 


„Dzwon“ biorą żywy udział w róż=- 


nych imprezach, organizowanych 
przez zespół, niezależnie od pracy 
zawodowej. 

Za wyjątkową opiekę nad zespo- 
łem śpiewaczym od strony artystycz= 
nej, wyróżniony został dyrygent chó- 
ru.„Dzwon*. W. „Witistock, który od 
25 lat spełnia tę funkcję. Otrzymał 
on dypłom: honorowy oraz piękny 
Upominek.. Wyróżniono także dyplo= 
mami, .najgorliwszych. i najpilniej- 
szych członków chóru. Są to: Stefan 


Kończal, 'Leokadia Jałoszyńska, Re- 
gina Majka, Jaźwiecki, Władysław 


Pawłowski, Irena Kortas, Kazimiera 
Malak, Bożena Szwoch, Maria i Ce- 
zary Kochańscy, Franciszka Zam- 
Towska, Mieczysław Wittstock, Hele- 
na i Bolesław Droszcz, oraz Lidia 
i Stefan Kornetowie. (Cz) 


| 


x- KS- OGNIWO. Treningi piłkarskie 
regularnię w środy i piątki od godz, 17 
na boisku przy ul. Karpackiej, 

x Polski Związek Motorowy organizu- 
je w dniu 29 bm. jazdę orientacyjno- 
patrolową samochodami osobówymi_ na 
trasie 125 km. Zgłoszenia przyjmuje PZM 
Bydgoszcz, 15 Grudnia 20a, codziennie w 
godz. od 8 do 15 do soboty 28 bm. włącz- 


nie, 


UJ 
LUPO POOLE LLL LLL AAA 


C9? GDZIE ? [71EDY? | 


C>$KINA 


skiego: 


przerwy od gòdz. 10 do 16. 
Muzeum im. Wyczółkow- 
„Realizm miesz- 


fel. 34-31. Apteka Społecz 
na nr 19, ul. Al, 1 Mają 
91, tel. 23-61, 


Pomorzanin: Mitria Ko- | cząński w malarstwie 

kor (15.30, 18 i 20.30). polskim XIX wieku”. CK TEATR 
Polonia: Śmiali ludzie Zbiory stałe (codzien- PYT 

(17 i 19.15), nie w godz. od 10 do 16. ZIEMI POMORSKIEJ 


Orzeł: Noc niespodzia- 
nek (16. 18 i 20) 

Wolność: Urwis Ga- 
wroche (16, 18 i 20), 

Gryf: Rzym miasto o- 
twarte (17 i 19) 

Bałtyk: Na granicy (17 


i 19). 
Mir: Warszawska pre- 
niiera (19). 
Młodzi 
konstruktorzy; Dzieci Sta- 


Rozmaitości: 
lngradu; Świat Młodych 
(godz, 16—23). 


„ŚL WYSTAWY 


Pomorski Dom Sztuki: 


ne 
Biblioteka 


od godz 10 
Biblioteka 


w środy Od 12 do 19, w 
niedziele od 10 do 14) W 
dni poświąteczne nieczyn- 


otwarta codziennie z wy- 
iątkiem niedziel | świat 
Wypożyczalnia 
od godz. 13 do 19 (w śro- 
dy_od 11 do 15). 
Czytelnia naukowa — 


do 2 

lekarska — 
od godz. 13 do 19 (w pa 
niedziałki, środy 1 piatki 
środy od 11 do 15) 


© DYŻURY | 


Środa: Ruchome piaski 
(premiera, godz, 19), 

Czwartek: Ruchóme ` 
piaski (godz. 19), 


E7 RADIO 


PROGRAM LOKALNY 
BYDGOSZCZ — TORUN 

Środa, 25 marca 1953 

14.30 Koncert rozryw- 
kowy w “wyk. orkiestry 
rozgł. bydgoskiej, 16.20 
Bydgoski dziennik radio- 
wy. 16.30 Radziecka mu- 
zyka rozrywkowa, 16.55 
Wszechnica Radiowa, 17.30 
Meldunki z akcji siewnej 


Miejska — 


główna 


Pokaz sztuki ludowej. 17.40 Pieśni r - 
Prace Stanisława Bory- Dyżur nocny w godz społu wokkinóżo Te? Le- 
sowskięgo, W dni powsze- | od 21 do 8: szczyńskiego, 17.50 'Opo- 
dnie od godz, 10 do 13 Apteka Społeczna nr 19 | wiadanie R PSzczółkow= 
oraz ke 16 sa (w dni | ul. Al 1 Maja 91, tel. skiego „Towarzysz 
poświąteczne eczynny), | 23-51, Ap a ". 18. 

osp de Lotar lan | ae teka Społeczna | Sienniak 18.10 „Z bliską 


LLL LLL wto w WAIAZICA 37, | 1 4 


æ 


tantreertra ryan nweryczezezzwwewagcą 


= 


Zk 


Dnia 23 marca 1953 r. zasnął w Bogu mój naj- 


i 2 

4 ukochańszy mąż i nasz najlepszy ojciec śp. 

a: Y $ . 

RĄ Dnia 23 marca 1953 r. o godzinie 3 zmarł po dłuższej ehoro- 

E MIĘDZYNARO: CZŁONKIEM Anglia, pokonała po zaciętej grze CSR Stanisław Tomczak bie opatrzony Sakramentami . nasz najukochańszy syn, brat, 

= ZYNARODOWEJ FEDERACJI  |5:4. W grupie tej startowali reprezen- Í Pogrzeb odbędzie się w czwartek dnia 26 bm. wujek, szwagier, siostrzeniec, bratanek i kuzyn śp. 

pe ; BOBSLEJOWEJ tanci Chin Ludowych, którzy pokonali o godz. 17 z kaplicy cmentarza na Bielawkach. a 

NS > j Komitet Kultury Fizycznej | S7WJ< i Szwajcarię po 5:0. O czym zawiadamia w nieutulonym smutku e c 

s otrzymał oficjalne zawiadomienie o przy- sa nem ty dg log re gps e pogrążona ŻONA z SYNEM i RODZINĄ mgr in a | 
jęciu Polski do Mi narodowej Fede- | fUumunia nglia. umunia wy a A 

ld adzy preuat łatwo wszystkie spotkania w goła B Bydgoszcz, w marcu 1953 r. (14928 przeżywszy lat 35, 


racji Bobslejowej (FIBT). 

Polski została przyjęta na Kongresie | 7 Bułgarią 3:0, z Walią i Szwecją — 

| Międzynarodowej Federacji jednogłośnie. | PO 3:1. 

Ai W grupie A o wejściu do finału zade- 

} FINALISCI MISTRZOSTW ŚWIATA |cydował mecz Anglia — Węgry 3:1. W 

M W TENISIE STOŁOWYM grupie tej CSR przegrała dwa mecze z 

- BUKARESZT. W._.dalszym.. ciągu „mir Anglią 0:3 i z Węgrami 1:3. 

strzostw ata w tenisie stołowym za- 

t kończono eliminacje drużynowe w gru- RIQECANTIAGIA -NIRTREOQSITW. 

$ > pach mężczyzn i kobiet. PIŁKARSKICH W CSR 

= Do finału zakwalifikowały się drużyny | PRAGA. Rozgrywki piłkarskie o mi- 

1. Węgier (grupa B) i Anglii (grupa A). strzostwo Czechosłowacji rozpoczynają 

M się w bieżącym sezonie dopiero 10 ma- 
ja br. W lidze będzie grało 14 drużyn 


w: stoczyli zwycięsko wszystkie 
systemem jednorundowym (bez rewan- 


eens a, a w decydującym meczu po- 
T Rumunię 5:1,. wygrywając. „bor żu). Mistrzostwa zakończą się 31 paź- 
dziernika. 


przednio z Holandią i Brazylią po 5:0 


W głębokii smutku pogrążona 


[PRACOWNICY POSZUKIWANI | 


STRAZNIKÓW przemysłowych i przeciwpożaro- 
wych, również każdą iłość PRACOWNIKÓW FIZY- 
CZNYCH oraz KRAWCÓW, SZEWCÓW i KUCHA- 
RZA zatrudnimy od zaraz. Wynagrodzenie zasad- 
nicze strażnika przemysłowego wynosi 697 zł, straż- 
nika przeciwpożarowego — 672 zł, ponadto dodatki 
i deputat węglowy. Podanią wraz z życiorysem 
składać w biurze ogłoszeń IKP, Bydgoszcz, ul. Sta- 
lina 2 (pod arkadami) pod 14812”, (14812k 


8 TKACZEK (kobiet), 1 SPRZĄTACZKĘ i 1 STRA- 


Rodzina 


Msza św. za spokój duszy drogiego nam Zmarłego odbędzie 
się w czwartek 26 bm. o godz. 9 w kościele Najśw. Serca Pana Jezusa. 
Pogrzeb odbędzie się w czwartek 26 bm. o godz, 16.45 z ka- 

plicy cmentarza Najśw. Serca Pana Jezusa. 
(14632k 


Bydgoszcz, Cieszkowskiego 14 m. 3. 


oraz z Niemcami, Bułgarią i Francją 
` po 5:1, ; Na niższym. szczeblu o prawo awansu] ŻAKA zatrudnią Bydgoskie Zakłady Materiałów Dnia 23 marca 1958 roku zmarł po ciężkich cierpieniach w wieku 
Er. w pie A do finału kandydowały |do I ligi będą walczyły 24 drużyny, re-§ Opatrunkowych w Bydgoszczy, ul. Jasna 11. Wy- lat 35 śp. 
espo- 


nagrodzenie wg umowy zbiorowej przemysłu wió- 


t szczególne okręgi. Ż 
prezentujące po: gólne okręgi (14828k 


f CSR i Anglii, które miały po 4 
a ły te podzielono na dwie grupy. 


a. W bezpośrednim spotkaniu 
EARTE YSE 


magr Aibin Dachtera 


W nieodżałowanej pamięci Zmarłym tracimy wybitnie zdolnego 
i dobrego pracownika oraz szczerego kolegę. 
Wspomnienie o Nim pozostanie na zawsze w naszej pamięci, 


kienniczego. 


| sees |] 


MASZYNKĘ do podno- 
szenia oczek, elektryczną, 
sprzedam. Adres — IKP 


1 POKÓJ z kuchnią w 


| zawiany | 


'3 POKOJE z kuchnia i 


wygodami zamienie na 2'/: 
lub 3. Chwytowo 12-2, 
(14874 


POKÓJ z używalnościa 
kuchni zamienie na pokój 
s kuchnią. — Oferty IKP 
Bydgoszcz ,.14875”. (14875 


1 POKÓJ z kuchnia w 
śródmieściu zamienię na 
większe, Oferty IKP Bvd- 
goSZCZ ,,14885”, (14883 


1 POKÓJ z kuchnią, dużą 
spiżarnią, ogrodem i chęe- 
wem (Czyżkówko) zamie- 
nię na 2 pokoje z kuch- 
nia w jeściu. Adres 
wskaże IKP By 


(14884 


DOM, 0,46 ha, 100 drze- 
wek owocowych dwulet- 
nich, piękne położenie 
nad Brda (Jachcice) za- 
mienie na dom z ogro 
dem w śródmieściu, Ofer- 
ty IKP Bydgoszcz ..14867* 

(14867 


śródmieściu zamienię na 
2 pokoje z kuchnią. Byd- 
goszcz, Dworcowa 100-10 
Binkowski. (14920 


POKÓJ duży z kuchnią 
w Chojnicach zamienie na 
dwa lub podobne w Po- 
znaniu lub okolicy Po- 
znania. Mietz, Chojnice. 
Świerczewskiego 42, 
(14829k 


2 POKOJE z kuchnią i 1 
pokój z używalnością ku- 
chni i wygodami zamie- 
nię na 3 lub 4 pokoje. — 
Oferty IKP Bydgoszcz 
+,14890”, (14890 
POKÓJ z używalnością 
kuchni zamienie na po- 
kój z kuchnią. — Oferty 
IKP Bydgoszcz „„14903”, 
(14903 


2 POKOJE z kuchnia, sa- 
modzielne, z ogródkiem 
owocowym (Wilczak. przy 
tramwaju) zamienie na 2 
lub 3 pokoje z kuchnią 
samodzielne. z wyzgodami 
w śródmieściu, możliwie 
z garażem względnie wia- 
zdem. Oferty IKP Byd 
goszcz .„14919” (14919 


RADIO 


Środa, 25 marca 1953 

6.45 Muzyka poranna, 
150 Stan pogody. 7.55 
Wiadomości poranne, 11.45 
Głos mają kobiety, 11.57 
Sygnał czasu i hejnał z 
wieży Mariackiej, 12.04 
Dziennik południowy. 
18.15 „Na swojską nutę” 
zespół harmonistów 
Fozeta Stecia, 12.45 Audy- 
cja dla wsi, 13.00 Wieś 
tańczy | śpiewa. 13.15 Mu- 
zyka rozrywkowa, 13.30 
Koncert solistów. 14.10 
Audycja słowno”muzycz- 
ma dla klas III i IV pt. 
„Uczmy się śpiewać”, 15,10 
Audycja literacka. 15.30 
Audycja dla dzieci pt. 
„Sprawy ważne i cieka- 


" | domości 


popołudniowe. 
17.15 Utwory skrzypcowe. 
18.30 Pozadanka sportowa 
18.40 Koncert organowy. 
19.00 „Ksiażki, które na 
was czekają” 19.30 Mu- 
zyka i aktualności, 20.00 
Reportaż spod ziemi Ja 
nickiego. 20.20 Koncert 
Krakowskiej Orkiestry i 
Chóru PR. 21.00 Dziennik 
wieczorny. 21.26 Wiado- 
mości sportowe. 21.32 Au- 
dycja słowno-muzyczna 
pt. „Słowniczek muzycz- 
ny”. 22.00 Wszechnica Ra 
diowa, kurs 2, 22.20 Muzy- 
ka symfoniczna, 23.05 
Sprawozdanie z mi- 
strzostw bokserskich Pol- 
ski, 23.15 Muzyka opero- 
wa, 23.50 Ostatnie wiado 


DWÓCH chłopców na po- 
kój wspólny przyime. — 
Adres wskaże IKP Byd- 
goszcz. (14872 
POKOJU poszukuje, ko- 
szty remontu zwrócę. — 
Adres wskaże IKP Byd- 
goszcz. (14908 


POKOJU umeblowanego 
w Inowrocławiu  (śród- 
mieściu) poszukuję. Wia- 
domość IKP Inowrocław. 

(13488 


ZA DŁUGI Witolda Woo- 
da, zam. ul. Pomorska 48, 
nie odpowiadam. — Żona, 

(14871 


GOSPODARSTWO 13 ha, 
sad 2 ha, blisko Torunia 
wydzierżawie od zaraz 
lub sprzedam. — Adres 
wskaże IKP Toruń. (14163 


TLL) 


GOSPODYNI — przyjmie 
prace do jednej lub dwu 
osób na gospodarstwie, 
najchętniej na probostwo 
Miejscowość obojetna. — 
Adres wskaże IKP Byd- 
goszcz. (14881 


OGRODNIK starszy, żo- 
naty z długoletnia prak- 
tvką przyjmie posade od 
zaraz. Aleksander Stan- 
kiewicz. Sterławki Wiel 
kie, pow. Giżycko. woj 
olsztyńskie (szkoła). 
(14820k 
IEYTWINNIUANEKAN"TN NEW ROR 


REDAGUJE KOLEGIUM. 
WYDAWCA | DRUK.: 
SPÓŁDZ. „PRASA DE- 
MOKRATYCZNA — NO- 
WA EPOKA”. WARSZA- 
WA, — ODDZ. w BYD- 
GOSZCZY, CZERW. AR- 
MII 18-20, TEL. 33-41, 33-42 

DRUKARNIA 18-99. 


biały gazet 


Papie! rot 


mat kl. VII 50 g 63 cm 


TRZYPIĘTROWY dom w 
centrum — 105.000, jedno- 
rodzinny i ogród 120 drzew 
70.000, dwurodzinny 40.000, 
gospodarstwa, place, — 
sprzeda — poszukuje. Po 
średnictwo Wojtowicz. — 
Bydgoszcz, Śniadeckich 48 

(14918 


DRABINĘ 60 m pożarową 
masywną sprzedam. Byd- 
goszcz, Śniadeckich 3 — 
(ślusarnia). (14853 


MASZYNĘ do szycia — 
sprzedam. Bydgoszcz, ul. 
Grunwaldzka 23-2. (14913 


SZAFĘ kombinowana — 
sprzedam. Bydgoszcz. ul. 


Kościuszki 9-6, (14873 | wodowe sprzedam. Byd- 
SPORTOWKĘ sprzedam. | are eg ul. Orla 14 28] 


Bydgoszcz, ul. Siemiradz- 
kiego 3 m. 1. (14876 


SPORTÓWKĘ, radio uni- 
wersalne futro fokowe, 
welon — sprzedam. Al. 1 
Maja 78-5, (14880 


WOZEK koszykowy złę 
boki sprzedam. Pomorska 
nr 14 m. 1. (14882 


„ZUNDAPP” na kardan 
250 ocm sprzedam. Byd- 
goszcz, Żwirki i Wigury 
nr 18. (14883 


WOZEK spacerowy, wzór 
czeski, nowy. dla bliźniąt 
sprzedam. Bydgoszcz. ul. 
Nowodworska 51 m. 14. 


(14887 
2 ŁÓŻKA nowoczesne. 
szafę jednodrzwiowa — 


Bydgoszcz. _ 
RADIO 


Wrocławska 3-12 (od go 
dziny 19), (14921 


WÓZEK autko sprzedam. | 
Cieszkowskie- 
(14909 


MASZYNĘ krawiecka — 
stan 


Bydgoszcz, 
go 8 m. 10. 


Singera bębenkowa 
dobry, sprzedam, Święto 
jańska 8-7, 


MASZYNĘ damską 


SZAPĘ trzydrzwiowa do 


rzeczy, szafe kuchenną — 
Lubel- 


tanio sprzedam. 


ska 13-3. (14912 


MASZYNĘ do szycia bę 
benkową sprzedam, 
wrocław, Rynek 13 (pod- 
wórze). (13487 


PLAC budowlany 1000 m 
w Bydgoszczy kupie. — 
Oferty IKP Bydgoszcz 
114753”, (14753 


DOMEK jednorodzinny w 
Bydgoszczy kupie. w za- 


(14904 


„Blaupunkt”, 6-, 
obwodowe sprzedam, ul. 


(14924 


do 
szycia sandałów sprzedam 
Bydgoszcz, Babia Wieś 18 

(14917) 


KM LE | 
RADIO uniwersalne 7 ob- 


plicy kościoła św. 


||| BERE PE 


Uniewaźnia się 


TYMCZASOWY DOWÓD 
REJESTRACYJNY 


wydany przez PWRN 
w Bydgoszczy 


na samochód ciężarowy 
marki Chevrolet-Canada 


mian oddam 2 pokoje z| NR REJESTR.: A 43726 


kuchnia. — Oferty IKP 
Bydgoszcz ..14752". (14752 


PIEC — nadajacy sie do 


(14449k) 


MASZYNĘ do lodów ZzGUBIONO karte mel- 


ng ` palić *: pralni kupie, Adres IKP 
———-—--. | Bydgoszcz. (14886 

MASZYNĘ bębenkowa —, _ —— — 

jak nową. — dobrej kon 

strukcji — sprzedam, Po- | Motorem w dobrym sta 

morska 46-6. (14594 |nie kunle. Adres wskaże 


WÓZEK czeski oryginal- 


sprzedam. Adres wskaże 
IKP Bydgoszcz, (14831k 


GRANAT — tenis na u- 
branie sprzedam. — Byd- 
goszcz, Św. Trójcy 30-11. 


(14898 


IKP Bydgoszcz, 


DRUT żelazny do 3 mm 
kupię. Adres wskaże IKP 
Bydgoszcz. 


sznie kupie. Miejscowoś 
obojętna. Antoni Nebak. 
Bydgoszcz, Grunwaldzka 
nr 64. (14895 


dunkową, odcinek ankie- 


towy na nazwisko Wanda 
(14819k Deda. Graniczna 13-12. 


(14870 


(14435k| ZGUBIONO karte reje- 


“nte Stracji wojskowej. wyda- 
DOMEK z ogrodem Pa ną WKR Toruń. Tadeusz 


Pasternak, Bydgoszcz, ul. 


Gen. Stalina 113. (14889 


Niech odpoczywa w spokoju, 
ZWIĄZKU BRANŻOWEGO SPÓŁDZ. METALOWYCH 


Pogrzeb odbędzie się dnia 26 marca 1953 roku o godzinie 16.45 
z kaplicy cmentarza parafii Najśw. Serca Pana Jezusa, 


Dnia 23 marca 1953 r. zasnął w Bogu po krótkich cierpieniach 
nasz ukochany ojciec, brat, teść i dziadek śp. 


Jam Gill 


emeryt państwowy, przeżywszy lat 76, 

Pogrzeb odbędzie się dnia 26 bm. o godz. 16.30 z kaplicy emen- 
tarza Najświętszego Serca Pana Jezusa. Msza św. za duszę śp. Zmar- 
łego odprawiona zostanie w czwartek dnia 26 bm. o godz. 9 w ka- 
Wincentego à Paulo na Bielawkach. 

O czym zawiadamia w smutku pogrążona 
Bydgoszcz, ul. Zamojskiego 10 m. 3. 


| 
| 
| 


ZARZĄD I PRACOWNICY 


w BYDGOSZCZY 


(14833k 


RODZINA 
(14900 


R. 


W niedzielę dnia 22 marca 1953 r. po dłu- 
gich i ciężkich cierpieniach zasnął w Bogu 
opatrzony Sakramentami św. mój ukochany 
mąż, nasz drogi ojciec, dziadek i teść śp. 


Jakub Kłomski 


przeżywszy lat 68. 

Pogrzeb odbędzie się w środę dnia 28 bm. 
o godz, 16.15 z kaplicy cmentarza Najśw. 
Serca Pana Jezusa. Msza św. za spokój 
duszy śp. Zmarłego odprawiona zostanie 
w piątek dnia 27 bm, o godz. 6 rano. 

D czym zawiadamia w ciężkim smutku po- 
grążona RODZINA 


Dnia 22 marca 1953 roku nagle 


zmarła 
piacowniczka naszej Spółdzielni śp. 


we”, 16.00 Wszechnica Ra- ——— LL a 
diowa, kurs 1. 17.00 Wia- ' mości, E-4-27061 | WOZEK autko sprzedam. ZGUBIONO przepustkę 
Bydgoszcz, Plac Weyssen- | POSADY WULNE | służbową na nazwisko 


ny. głęboki. koszykowy | 


Walenty Klawitter, Solec 
(14818k 


hoffa 3 m. 2. (14897 


MOTOCYKL NSU sprze- 
dam. Bydgoszcz, Ks. Sko- 
rupki 22-8a, Oglądać w go- 
dzinach 16—20. (14888 


WÓZEK inwalidzki trzy- 
kołowy mało używany — 
sprzedam. Adres IKP — 


Bydgoszcz. (14906 


WOZEK autko na łoży- 
skach kulkowych sprze- 
dam, Śniadeckich 15-3, 

(14905 
MASZYNĘ do szycia — 
sprzedam. Bydgoszcz. ul. 
Toruńska 2-6. (14902 


AUTKO w dobrym stanie 
sprzedam. Bydgoszcz. ul. 
Orla 14-11, (14915 goszcz 


lat 45. 


w  Zmarłej tracimy dobrą współpracow- 
niczkę i koleżankę. Pogrzeb z kaplicy 
cmentarza Serca Jezusowego odbędzie się 
dnią 25 bm. o godz. 16.30, 
ZARZĄD | RADA NADZORCZA 
SPÓŁDZIELNI P. L. i A. „SPLOT” 


ORGANISTA od zaraz — Kujawski, 
E EDRI. Parafia Sza- 
łowice. poczta Wierzcho- ZGUBIONO 
stawice, pow aart książeczką wojskową i! 
Lot | OZElAdnIczą na nazwisko | 
KOBIETY do pracy przyj-|Stanisław Duczmal. Byd-| 
mie Ogrodnictwo Cegiel-|foszcz. Uczciwego znalaz 


ni, Bydgoszcz, Młyńska 2.|.0€ proszę © zwrot doku- 
(14922 mentów. (14892 


POMOC domowa potrze- 
bna od zaraz, Al. 1 Maja|ZGUBIONO karte mel- 
nr 59-5 (godz. 13—15). dunkową. Anna Woijty- 

(14910|nowska, Stary Dwór, po- 


OPZOWSRZY A. | 
STOLARZ potrzebny do| ->t Bydgoszcz.. _ (14923| ZGUBIONO paszport ser.|DNIA 4 bm. © godz. 16.38 


warsztatu prywatnego, — V nr 50424 wydany wjprzy uł, Dolina kierowca 
tylko pierwszorzędny. —|ZGUBIONO karty mel-| dniu 12.3.1947 na nazwi-|PKS zgubił kożuch. Pro- 
wynagrodzenie wę umo-|dunkowe Nadolnych: Ze-|sko Mieczysław Jakubiak |szę o zwrot. POPM Byd- 
wy. Oferty IKP Byd-|nona F-XX-28728 i Zdzi-| Godzięba, pow. Inowro- |goszcz, ul. Gen. Stalina T 


„149117, (14911 sława F-XX-28725, (14891 | cław, (13796k (14806 
Jest początek października. Przez trochę zakurzone szy- ——— JERZY SZELIGA 


by sączy się słońce. Pada prosto na ławę oskarżonych i lśni ! 
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migotliwie w lufach automatów siedzących tam konwojentów. 
Za chwilę rozpocznie się przewód sądowy. Sala pełna 

Głowę zwiesił, wzrok utkwił w plecy siedzącego przed nim 

adwokata. 


gwaru przyciszonych rozmów, odgłosów szurania butami, 

skrzypienia krzeseł. Od czasu do czasu ktoś odchrząknie, 

rozlegnie się czyjś przyciszony śmiech, ktoś wstanie 

i skieruje się w stronę drzwi. 

` Na prawo od stołu, za którym zasiądzie komplet sędziow- 

ski siedzą oskarżeni. Uwaga większości ludzi koncentruje się 

na osobie pierwszego z nich. Jest to EDR, niski nę ARE 

o silnie sklepionej czaszce, z krótko przystrzyżonymi siw Podobnie zachowuje się Karol Kłącz, pseudonim „Jesio- 

jącymi „włosami, o ruchach powolnych i OREEETNYCH. Ma nowski*, przedwojenny aspirant policji, ujawniony oficer | 

na sobie granatowy garnitur w jasne pas ynajmniej | ;acznikowy KG AK, urzędnik prywatnej firmy maklerskiej 
w Gdyni, niezwykle ruchliwy i czynny agent „Inteligence 
Service“, działający na terenie polskiego wybrzeża, autor 
wielu raportów szpiegowskich, zawierających cenne dla 
wroga dane, dotyczące obronności państwa i jego potencjału 
gospodarczego. Łokcie oparł na barierce balustrady, twarz 
ukrył w dłoniach, plecy zgarbił, nogi podkulił pod ławkę. 
Zniknęła bez śladu cechująca go zazwyczaj elegancja, gar- 


nie wygląda jak człowiek, który wiele miesięcy spędził 
w więzieniu. To jeden z głównych oskarżonych, pułkownik 

nitur ma pomięty, koszulę nieświeżą, buty nieoczyszczone od 
wielu, wielu dni. 


Jan Motylewski, pseudonim „Bończa”, przed wojną oficer 
II Oddziału Sztabu Generalnego, po wyzwoleniu o Jeszcze | 
Tuż przy nim siedzi Ludwik Królak, kombinator i spe- 
kulant, współwłaściciel prywatnego sklepu z obuwiem, czło- 


= 
za 


portfel z 


„SPÓLNOTA PRACY” 


Spółdzielcza Organizacja Zbytu i Drobnej Wytwórczości 
Oddział w Bydgoszczy 


zawiadamia wszystkich swoich odbiorców, że w dniach od 25 do 
31. III. 1953 r. w świetlicy przy ul. Dworcowej 14 urządza 


KIERMASZ 


połączony ze sprzedażą hurtową wiosenno-letniej odzieży męskiej, 
damskiej, dziecięcej o pełnyn asortymencie. Sprzedaż na stoiskach 
odbywać się będzie w godzinach od 8 do 16. (14826K 


14827k) 


h 
|p 
|» 
| 


W drugim rzędzie widnieje podłużna, szczurza twarz 
Józefa Skowronkiewicza, twarz nałogowego alkoholika 
i karciarza, który zadebiutował w robocie szpiegowskiej po 
pewnej przegranej w pokera, gdy dług karcigny wyrównał 
materiałami wywiadowczymi z terenu warszawskich zakła- 
że im. gen. Świerczewskiego, gdzie pracował, jako buchal- 
er. 

Jest całkowicie pochłonięty obserwacją sali. Jego prze- 
krwione oczka wędrują po ławkach z publicznością, szukają 
widocznie jakiejś znajomej twarzy. 

Miejsce obok niego zajmuje szef łączności „P—14* — Ro- 
muald Grzegorczyk, pseudonim „Nietoperz“, ten sam, 
u którego znaleziono w czasie rewizji aparaturę nadawczo- 
odbiorczą oraz magazyn broni. Z wykształcenia magister 
farmacji, z zamiłowania — jak sam oświadczył — „pedagog“. 
Jego „działalność pedagogiczna“ ograniczała się do zmonto- 
wania wśród uczniów gimnazjum im. Kasprowicza nielegalnej 
organizacji, którą wykorzystywał w celu zdobywania ma- 
teriałów szpiegowskich oraz załatwiania porachunków oso- 
bistych z niewygodnymi sobie ludźmi. Z zainteresowaniem 
przegląda jakieś notatki. Jego blada, szeroka twarz jest ide- 
alnie opanowana i spokojna. Jedynie w przesłoniętych szkła- 
mi okularów oczach lśni skupienie. Widać, że w pełni zdaje 
sobie sprawę, iż proces, który się za chwilę rozpocznie zade- 
cyduje o jego dalszych losach. o 

Przy nim siedzi Józef Zachariasz, były członek leśnej 
bandy NSZ-etu, wielokrotny zabójca, człowiek wyzuty ze 
wszystkiego, co ludzkie, okaz patologiczny. Na ławie oskar- 
żonych znalazł się przypadkiem, gdyż jako szofer „Spedtran- 
su“ wziął udział w. zbójeckiej wyprawie do Świdra, mającej 
na celu okradzenie i rozbicie laboratorium prof. Stankie- 
wieza. Dopiero w toku śledztwa, prowadzonego niezwykle 
uważnie i starannie, wyszły na jaw jego wszystkie ciemne 
sprawki. Siedzi w milczeniu, szczęki ma silnie zaciśnięte, 
! dłonie zwarte w pięści. 


z W 


Państwa Polskiego oraz zmierzającej : do wywołania nowej 
wojny. Grozi mu kara śmierci. Zachowuje się tak, jakby nie 
zdawał sobie z tego sprawy. 

W tej chwili właśnie konferuje ze swoim obrońcą, adw. 
Piwowarskim, chudym mężczyzną w powłóczystej todze 
z teczką pod pachą. 

Obok Motylewskiego siedzi Edwin Szczurek, pseudonim 
„Kamil“, przedwojenny podporucznik lotnictwa, który okres 


„Inteligence Service* w Polsce, poprzednik nieujętego jeszcze 
wiek-hiena, który dorobił się wielkiego majątku w okresie 


Włodzimierza Horodeckiego na stanowiskach szefa grupy 
likwidowania przez hitlerowców ghetta w Warszawie. Współ- 


szpiegowskiej „P—14' i kierownika zbrodniczej „akcji Hel". 
Był głową i mózgiem przestępczej szajki, prowadzącej dzia- 

pracował z obcym wywiadem, bo — jak sam zeznał w śledz_ ' 
twie — „...była to praca zyskowna i dobrze płatna”. Po are- 


łalność wymierzoną przeciw niepodległości i suwerenności 
sztowaniu znaleziono u niego ogromną sumę w dolarach 


wojny spędził w Anglii, a po wojnie i po powrocie do kraju i funtach. Robi wrażenie trochę nierozgarniętego, uśmiecha 
stoczył się na bezdroża zdrady i szpiegowstwa, stając się się głupkowato, a gdy widzi, że do ławy oskarżonych zbliża- 


prawą ręką ,, 
pomocnikiem. 


Bończy'* i Horodeckiego, ich zastępcą i głównym | ją się fotoreporterzy — pozuje, jak żądny rozgłosu aktor 
Jest przygnębiony, albo pozuje na takiego. z prowincjonalnego teatru. 


— 


